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Czernica. 


Któremu z naszych z naszych kmiotków jest nie znaną czernica, 
która rozrastając się w naszych lasach iglast ch, wydaje owoc czyli 
Jagody ciemno-granatowe, smakowite i do różnych przypraw kuchen- 
nych i aptecznych używane? Nie wszystkim jednakże są znane użyt- 
ki tćj rośliny, raczéj podkrzewu, jakie z nićj ciągnąć można i dla 
tego zamierzyfiśmy je podać do powszechnéj, wiadomości. 

Czernica (vaccinium myrtillus), po rossyjsku sepsuka a po lite- 
wsku mżelinie zwana, wydaje obllty owoc, którego zbiór nie jest tru- 
dny i dla tegó na rynkach warszawskich i innych miast zwykle nie 
, bywa drogim. + b 

Suche jagody czernicy, na Ukrainie i po części w guberniach 
wielko-rossyjskich używane są do przyprawiania wódek, którym na- 
dają kolor wiśniowy i smak przyjemny; nadto wyrabia się z nich 
ocet, tudzież konfitury, suche powidła i syrop czyli sok ocukrzony. 

Lapłandczycy używają czernicy do przyprawy séra z mléka re- 
niferów wyrabianego. 

Mieszkańcy północnćj Rossyi w soku czernicy wodą rozprowa- 
dzonym marynują świeże jabłka, używane potóm ma sałatę do pie- 
tzystego. i 3 
ą I W Niemczech, podług świadectwa Sturma, z' jagód tego podkrze- 
Wu, przez zakwaszenie, wyrabia się dość mocny spirytus, którym 
handlarze win rozsycają swój towar. ë 


Łupina jagód czernicy zawiera w sobie bardzo wiele pierwia- 
stku farbującego na kolor granatowy, który włościanie używają do 
farbowania nitek i. wełny. Za dodaniem jakiegobądź kwasu do na- 
ewki czernicy utworzy się farba olejna; jeśli zaś do tćj przymieszać 
soli węglorodnćj (salis acidi carbonici), lub ługu, to się otrzyma far- 
ba zielona i żółta. Te farby dotyla są dobre, że użyte być mogą do 
malarstwa, zwłaszcza fioletowa i purpurowa, które otrzymać można, 
po przeż dómieszanie ałunu, drugą zaś przez dodanie do sn- 
u czernicy czwartćj części wapna, , niedokwasu: miedzi i soli amo- 
niackićj. > 

Użyteczność czernicy nie tylko w kucharstwie i malarstwie, 
lecz i w medycynie“ jest znaną. Syrop czernicy (syropus myrtillo- 
rum). medycy przepisują na powstrzymanie biegunki i na zapalenie 
wątroby, lecz nie tyle medycy, ile pospólstwo w skuteczność tego 
Środka wierzy. To též włóścianie kisielek z czernicy i troszki mąki 
używają ze skutkiem przeciwko diaryi, jagody zaś nalane ukróp'm 
i yżywane za napój, jak herbata, skuteczoym SĄ Środkiem na Osła- 
bienie żołądka. E 

Przeciw glistom czyli robakom włościanie dają dzieciom rano 
Świeże lub suche jagody czernicy. ` 3 

Liboschitz zapewnia, że mieszanina z nasion czernicy i soli, przy- 
kładana do piersi położnicy, przeszkadza rozlaniu się pokarmu. 4 

„ Czyż po tém wszystkićm nie warto doświadczyć tej różnorodnej 
użyteczności czernicył Nie jedna może gospodyni sprcbuje przyrzą- 


dzić nowy specyał do swćj spiżarni i jeśli się jéj uda, ucieszy się, 
że z taniego materyału smakowity napój sporządzi. 

I przemysłowcom nie od rzeczy będzie sprobować sporządzenie 
farby malarskićj, która dotąd po większćj części z zagranicy z wielkim 
kosę jest sprowadzaną, wtedy gdy możnaby ją zastąpić produktem 

rajowym. 
: Led najbardzićj apteki domowe, dla włościan utrzymywane, opa- 


trzyć się winny w jagody czernicy, tém bardzićj, że nawet od cho- 
lery z dobrym skutkiem ją używano. Prababki nasze nie znały wód 
mineralnych ani téż modnych lekarzy, _ jednakże domowemi. lekar- 
stwami potrafiły zaradzać wszelkim, mianowicie, szerzącym się sła- 
bościom. Dla czegoż dzisiaj takie apteki prawie zaniechane zostały? 
Uczmy się i doświadczajmy, a co znajdziemy dobróm i użyte- 
cznóm, udzielajmy to innym ziomkóm, za pośrednictwem pism rolni- 
czych, które od niejakiego czasu stały się organem rozmowy i nara- 
dy publicznćj o podźwignięciu ogóła pod każdym względem do do- 
skonałości i dobrego bytu. r nA 


Prosba o szczerą radę, 


Ze stawu z obok przyległóm źródłem, bez przypływu obcćj wody, 
wywożą: w tćj chwili szlam wołay od przerostu roślinnych części, 
utworzony jedynie z Ścieków i namulisk z nieco wyżćj położonych 
pól i tuż przyległych ogrodów włościańskich. Powierzchnia osnszo- 
nego obecnie i w różnych kierunkach popękanego szlamu, przestawia 
kolor wyłagowanego popioła i stopniowo w głębszych warstwach 
przybiera: kolor siny, brunatny, a ku spodowi czarny. Przy rozłama- 
nia wilgotnéj bryły, spostrzega się w drugićj warstwie od powierzch- 
ni błyszczące pory jak w śćrze szwajcarskim, lub na drożdżach w wy- 
pieczonćm cieście; w stanie zaś zupełnie suchym przybiera twardość 
najprostszćj gliny czyli zupełne podobieństwo do sino-suchego iła. 
Jakieżby to łaskawi koledzy zdanie wydali o dobroci téj stawiarki? 
Ja może z zbytnićj miłości do własnego produktu sądzę, że podobna 
należałaby do najlepszych swego rodzaju szlamów, i w tém zaroża- 
mienia postanowiłem takową wywozić na pięć lat temu nawożone 
a dziś wyorujące się pole pod zimową pszenicę. Natura ziemi tymże 
szlamem nawożącćj się należy do. drugićj klassy żytnich gruntów, 
tak nazwana popjelatka, wolna od kamieni i sapów, z łagodnym od 
północy ku południowi spadkiem. Żyto jako na właściwćj sobie 
roli zawsze Się tu dobrze udaje i pszenica na gnoju i koniczyniskach 
nigdy nie chybiła; ale czy na podobnćj stawiarce i gruncie po pięcio- 
letnićm nawożeniu, który z kolegów doświadczył a nie doznał zawodu 
w obrodzeniu pszenicy? Zasiałem temu dwa tygodnie kilka mórg na 
tymże gruncie i szlamie rzepsk: letni ma przedpion; wiadomo że po 
zimowym udaje się pszenica lepićj niżeli czasem Ra świeżych nawo- 
zach; ale czy po letnim rzepaku na stawiarce zasianą pszenica nie 
zawiodła którego z ziemian? Wprawdzie gdyby się rzepak udał, wno- 
sićby mnićj więcćj należało o pomyślnym wzroście pszenicy, ale 
przekonawszy się obecnie, że sucha stawiarka, po dwutygodniowym 


przyorze, pomimo dwagodzinnego w tym peryodzie rzęsistego deszczu, 
mało* co zwilżała, wątpić mi przychodzi o prędkićm i należytćm roz- |- 
łożepiu się jéj a ztąd i o wzroście rzepaku; jednakże po dokonenym: 
zbiorze'i doreźnóm przyoranio rzepaczyska, winienby się już i szłam 
się 
pszenicy może być zdeje się pewniejsza. Wiadomo że stawiarki prze- 


rozłożyć a wtedy sądzę, choć po lichym rzepaku, nadzieja udania 


rosłćj korzeniami roślin, bez szkodliwych na przyszłość ztąd skutków, 


świeżo przyerywać nie. można: ale w stanie tak czystym jakta świe- | - 


żo przyorana, prędźćj sięsrozłoży a wtedyby i rychlćj działać na wzrost 
roślin poczęła. Zapewnie jak każda ziemia tak i stawiarka przez 
wpływ słońca chemicznie na korzyść roślin skutecznemu proces- 
sowi podlega, ale czy z wyż przytoczonćj uwagi, korzyści roślin i 


skutecznemu processowi podlega, ale czy zwyż przytoczonćj uwagi 


korzyści suchćj zrównoważą a nawet przewyższyć mogą świeżo przyc- 
ranćj stawiarki? Wnoszę, że stawiarka moja, bez złykowaciałych ro- 
slin, którćj dno stańowi szary piasek, bez śledu żółtych żył źródle 
stych odkwaszenia nie wymaga, a jeżeli tak, czy ulatniający się przez 
osuszanie gaz węglowy nie miałby w świeżo przyoranym szlamie ża- 
dnego na wzrost roślin wpływu? 

Ponieważ dla trapiących nas w tych czasach tylu srógich 
klęsk i ja nie należę do owych wybranych synów, których to fan- 
tazyjna fortuna jeszcze tylcem swego pazura głaszcze, nie mam więc 
nic zbytniego dla poświęcenia na chybi trafi; przeto prosiłbym, jeżeli 
łaska szanownych kolegów, o rzetelną z doświadczenia odpowiedź io 
szczerą radę na powyższe niepewności; może życzliwa odpowiedź star- 
szych a doświadczonych gospodarzy posłużyć zarazem „dla niejednego 
za pożądaną radę; przyczćm jednakże z góry zapewniam, że 1 wten- 
czas bynajmniejszego żalu chować nie myślę dla żadnego z łaskawych 
korrespondentów, gdybym dopełniwszy ich życzliwych rad, w końca 
jednak na moim sziamie jak za Rubikonem stanowczćj z pszenicą 
doznał klęski, boć podobno w pówszechnćm życiu naszćm nić masz 
i jednego pewnika, oraz. nieomylućj rady, któraby nie zawisła już od 
dyspozycyi wyższćj woli: zle szczere i rzetelna, ua doświadczeniu i 
stanowcz j mniej więcćj teoryi oparta rada jestto poniekąd iskra elek- 
tryczna zrównoważająca podobne sobie ciała, wyradza w śmielszćj 
ztąd odwadze owego koniecznego bodźca w każdćm szczerze przedsię- 
wziąść się mającćm dziele, a postawiwszy sięjztąd' w pewnym stopniu 
zachwycenia, jak gdyby na konkluzyą wszelkich wachań zwykle;się 
wtedy Niemiec odezwie: »frisch gewagt ist halb gewonnen: 

Glinka, dnia 16 Czerwca 1856 r. Rogoziński. 


Jak wywabiać z bielizny stołowej plamy od wina czerwonego. 


1) Wnet <po poplamienia bielizny winem czerwonćm, należy 
plamę «spuścić w mlćko gorące, trochę potrzóć i wypłókać w czystćj 
zimnéj wodzie, , 2) Plamę natychmiast wymyć w wódce a potém: w 
wodzie gorącćj z mydłem i w końcu wypłókać w czystćj zimnćj wo- 
dzie, 3).Plamę natrzeć z obu stron łojem od świec i położyć na dni 
kilka w ciepłćm miejscu, latem zaś na słońcu, a potćm dobrze wy- 
myć. w czystćj wodzie. 4) Dobrze jest także świeżo zalaną plamę 
obsypać. solą, ;a potóm wymyć w czystćj wodzie z mydłem, 


Sposób sklejenia rozbitych naczyń szklannych lub porcelanowych. 


Wziąść twarogu lub sćra świeżego, zetrzeć go jak najdrobnićj; 
dodać do tego trochę wapna niegaszonego i białko jajeczne surowe, 
wszystko to zmieszać i zetrzeć dobrze a potćm na Świeżo używać i 
dać wyschnąć. 


Sposób oczyszczania przepalonych “i ciemnych szyb w oknie. 


Wziąść garść świeżćj zwyczajnćj: pokrzywy, zanurzyć ją do zi | 


mnćj wody i trzeć szyby ciemneg jeśli' od razu nie będą zupełnie czy- 


ste, powtórzyć tę'operacyę: Świeżąsupokrzywą młodą, która dobrze 


ciało” parzy)“ 


Szuwaks wyborny, nie psujący skóry. 
Wziąść 6 łatów palonćj kości, l% łata kwasu siarczanego, 3 
duty koperwesu zielonego, 1/, fanta miodu, 1 łat oliwy i kwartę do- 
brćj miary piwa, psloną polać kwasem siarczanym i dobrze 
rozm ieszać; za półgo dodać resztę i ciągle mieszając, zwolna do- 
lewać piwo. ' 


Lęj 


Sposób wywabiania plam atramentu z podłogi i mebli. 

Przedewszystkićm wytrzeć plamy suchym piaskiem rzecznym, 
potćm polewać je płynem, sporządzonym z jednego łuta wytryolu 1 
ośm łutów wody; a gdy już plamy znikną, wymyć te miejsca ługiem 
lub: czystą wodą. d 

Syrop cytrynowy na lemoniadę. 
„„ Cukier rozpuszcza się na ogniu i gotuje się, do którego nas! 
pnie wpuszcza się sok z cytryny; potćm gotuje się na wolnym ogn 
aż do gęstości syropu, który się zlewa do słojów lub butelek po ostu” 
dzeniu. Na fant cukru używa się sok z jednej cytryny. 
Napój ż soku brzóozowego. 

Zebrawszy wiosną wiadro soku brzozowego, włożyć 5 fantów 
miodu i gotować przez, godzinę na wolnym, ogniu. Następnie zlać 
w kadkę lub beczułkę i zadać skibą chleba pszennego z drożdźamh 
a gdy się wyfermentuje, zlać do butelek i mocno zakórkować, Na”. 
pój ten ma smak miodu pitnego; znany jest na Litwie i Rusi. 

AP, d 
O kolejach żelaznych. 


Przemysł i handel oraz. czuć się dająca większa niż dawnićj 


potrzeba zbliżania się narodów, tworzą coraz liczniejsze drogi żelazne | 


Kiedy cała prawie Europa siecią koiei żelaznych połączyła się, po” 
myślano i e nas o takowóćm połączeniu się. Jakoż po urządzeniu. ko- 
lei- Warszawsko-Wiedeńskićj, przystąpiono: już do budowy dwóch in=- 
nych,'a mianowicie: z Warszawy przez Grodno, Wilno i Psków do“ 
Petersburga, oraz z Królewca czyli raczćj Wierzbołowa do Kowna, a' 
ztamtąd do Wilna. W Cesarstwie zaś zbudowano już kolćj Mikołaje- 


wską z Petersburga do Moskwy, a rozpoczęto kosztem Rządu kolej 


Moskiewsko-Czarnomorską, to jest z Moskwy do Odessy, oraz kosztem 
spółki kupców rygskich z y 
stacyi kolei Petersbursko- Warszawskićj. Jeszcze teraz traktują o.urzą+ 


„dzenie kolei z Dynaburga przez Lepel, Orszę, . Klimowicze, Mglin i 


Trubczewsk -do Kurska; tym sposobem połączyłyby się dwie kolejeż 
Petersburgsko- Warszawska A Maki ES Ca RÓL Pozostałóby» 
nam. pomyśleć o dwóch jeszcze odnogach, a mianowicie: -z Warszawy 
do Kown* przez Sejny lub Suwałki i do wschodnićj granicy ku Kin 
jowu, Wówczas, to spodziewać się można podniesienia się w kraju 
naszym. przemysłu i handlu. uk A. P. 


wyd skoki 
WIADOMOSCI ROLNICZO-HANDLOWE. 
Z Lipnowskiego. Zbójno, 20 Czerwca. 


Dawno jaż wybierałem się z doniesieniem ziemianam naszym 0. 
nadziejach tegorocznych uredzajów w, okolicy tutejśzćj i nieraz już, 
brałem się do pióra, ażeby ciekawość ich, w tćj mierze zaspokoić; - 


ale chcąc wyrzec coś pewniejszego, Zniewolony byłem: wstrzymać się < 


z raportem moim, dopóki przynejmnićj ozimina i na rolach zimnych, 
w pełnćm nie objawi się życiu. 

Otóż gdy epoka ta nareszcie nadeszła, powiedzićć mogę, że pięz 
kny urodzaj żyta prawie powszechnie jest tu spodziewany; że jakkol- 
wiek nie zbyt gęste, to jednakże od lat kilka tak ogólnie dobrego ` 


„ziarna tego na polach nasz ch nie; mieliśmy. Wyjątek tylko. stano- 


+ 


wią gruńta niskie, sapowate, mokre, zimne, na. których. mianowicie 
późno, zasiewu dokon Pszenica w różnorodniejszćj r ze 


DQ. s 
się barwie: na gru „dobrych, ale nie niskich i w kulturze będą- i 


Rygi, do Dynaburga, to jest do jednćj ze 


śle- 


cych, doskonała; a w miarę przechodzenia ydo- gatunków roli al 


dniejszćj, coraz Średniejsza, aż wreszcie na zimnych, papo waty 
lach, najlichśza. Mówiąc: że pszenica w różnorodnej przedsta 
barwie, literalnie tego dowieść można; bo tylkó zupełnie dobra jest 
p mmc jaki mióć powinna, ʻa nie tradnó jest spotkać się, nawet 
nśtpięknej sierójiglisiepiacic2 ziojosopwabolć gie PIPNI Pinas 

a) Z «leki o jakby 'pąsowym kireň” obćiąguiętemi, tak 
makówkami polnćmi przerosłemi. ©. 0 

b) Żółto od Łopachy wyglądającemi. i 7" i | 

7 Niebiesko habrem przerosłemi. oema si 

') W końcu szaremi R na „pore zbytek zape- 
wne wilgoci z lat' zeszłych'i przymrozki kwietfi e, żadnćj niedopu- 
ściły wegetacyi. Obok tćj różnobarwistości. pól pszennych w tym 
roku, znajdzie ta wiele folwarków ślicznym, ji ogólnym. cieszącym się 
uródzajem; zwłaszcza, że deszcze od 1 Mają często przechodzące, ro- 
kują najlepszą dla jarzyn nadzieję. Groch, jęczmień, owies i kartofle 
powszechnie dobrze stoją; za to rzepak zimowy mało gdzie plony 
obfite obiecuje; roślina ta przeziębła w kwietniu, cienkie i słabe ma 
łodygi i strąki. ; > ary 
j Koniczyna dragoletnia wjskowa tylko dobrze stoi; najwięcćj 
jéj zapełnie przepadło; pierwszoletnia za to, mianowicie siana w ózi- 
minę, dobrze obrodziła a o wyjątkach w ogólnóm sprawozdania mo- 
wy być nie może, Rekomendacye i zalecania e Pod „ogrodni- 
ków, agronómów i pism roluiczych, do siewu koniczyny białćj szwedzė 
kićj (trifolium hybridum) „skłoniły mnie w rokn zeszłym do zrobie- 


nia próby, jak o tóm podówczas ziemianom naszym donieść miałem | 


sposobność; dziś więc, wywiązując się z obietnicy złożenia im rela- 
cyi o skutkach tćj nowćj a nader drogićj rośliny, w czasie jéj zakwi- 
tnięcia, donoszę,, że trifolium hybridnm zupełnie. oczekiwania moje 
zawiodło. Nasićnie dobre, z najlepszych zagranicznych źródeł zaczer- 
ane, siańe w dobrach Zbójno i Nadróż, na roli najodpowiedniejszćj 
oniczynie, w pełaćj kultarze będącćj, wydało roślinki małe, pod 
względem ilości połowy wartości koniczyny czerwonćj zwycdsknićj 
nie mające, zaledwie godne dobrćj koniczyny białej! Co zaś do czasu 
kwitnienia i w tém jest fałsz największy, bo podług ogłoszeń zagra- 
nicznych, trifolium bybridum miało kwitnąć późnićj, ażeby po sprzę- 
cie koniczyny czerwonćj mieć dla koni pokosy białćj szwedzkićj, 
tym czasem obie jednocześnie usposobiły się do cięcia na paszę i 
ztego więc względu, trifolium hybridum ne żadną u nas nie zasłu- 
guje rekomendacyą. k 

Koniczyna żółta (medicago lupulina) także w r.b. zupełnie wy- 
marzła i przepadła; zostać więc trzeba przy siewie koniczyny czer- 
wonćj z trawą Śgo Tymoteusza, jeko najprektycznićjszćj paszy zie- 
onćj. | 
; Stan zdrowia inwentarzy obeenie nic do życzenia nie pozosta- 
wia; przeraża nas, tylko obawa księgosuszu za Wisłą wybuchłego, — 
Dzięki atoli pieczółowitości opiekuńczego Rządu, dzięki troskliwości 
obywateli powiatu Włocławskiego, przodującego krajowi w związania 
k W zapobiegających szerzeniu się téj zarazy, złe tamuje się już 
dziś “w amym zarodzie. . 


W ogrodach i sadach naszych. skutki zimy 1854/, dotkliwie czuć. 


się dają. Mnóstwo krzewów. delikatniejszych, oraz brzoskwinie, a na- 
wet drzewa owocowe w lepszych gstunkach uschły zupełnie, 

Wydatek wełny z owiec wiele gorszy niż lat ostatnich, nagra- 
dza się w części wysokiemi jćj cenami, ale przychówek zeszłoroczny 
i obecny niedopełni jeszcze liczby owiec, w r. 1854 i 1855 ospą i 
motylikami przetrzebionych, 

Do szczególniejszych objawów natury należy zaraza jakaś do- 
tykająca gąsienice, massami drzewa owocowe i inne w ogrodach na- 
szych zalegające. Gąsienica z jaja wylęgła; z przeznaczenia swego po 
dojścia do dojrzałości przeobraża się jak wiadomo w poczwarkę, z 
której dopiero powstają motyle i inne owady; tymczasem w roku bie- 
żącym, tycze tysiące gąsienic składają jaja podłożne do drobnych 
mrówezych podobne. Czas okaże, -co się z nich wylęże, bo dla ob- 
serwadyi, zachowamy tę prógniturę niedojrzałych jeszcze istot! 

eny zboża od kilku miesięcy utrzymują się bardzo wysoko, 


a się. 
| można, chyba pszenicy, ma którą od miesiąca Lutego żadnego niema s ` 


a biedny Jadi nasz. z głodem. prawie walczyć musi.: | Pszenica, żyto do 
jęczmień równo płacą korzec po rubli sr. 8 i więcćj, groch pó.rst.. 
9 do” 10ciu, owies rsr. 5, ale już dziś mało gdzie zapasik jaki znaleść 


pokupuw Cóż powiedzićć o spirytusie, o tym niewdzięcznym produkcie, 
tórego! cena fabryczna 1 rsr, 20 kop. wynosi, a i tćj doczekać się 
nie można. +Q' rzepak dopytywania wielkie, drożćj jednakże jak rsr. 
T kop. 50 za korzec jeszcze płacić nie chcą. j> > AA Binta 
Przechodząc od agronomicznych do gastronomicznych wiadomo« , 
ści, donoszę gospodyniom naszym; że dzieło pod tytułem: Kucharz 


| polski jaki być powinien. Książka podręczna dla ekonomiczno-tra= 


skliwych: gospodyń przez Bronisławę L...ską w :r« 1856 w| War- 
$zawie wydana, jest książką wielkićj zalety i godną: największego 
pokupu;. wszystkie nieledwie w nićj zawarte przepisy, czy to, przeką- 
sek śniadaniowych, czy zup mięsnych, albo postnych, chłodników, 
potraw mięsnych i postnych, sosów, ryb, jarzyn, kompostów, gla- 
ret, torfów, ciast, konfitur, soków i różnych napojów etc., wszystko 
to powtarzam, oparte jest na, wielkićm doświadczenia polskiego ku- 
charza i tak praktycznie o rzeczy traktujące, że dogądzając życzeniom 
znawców i znawczyń, dziełu temu publiczną a zasłużoną oddaję spra- 


wiedli wość.. q d 
W, Barthel de Wetdentkal. 


Jarmark Sto Jański w Warszawie. 
Z krótkich doniesień, dorywczo umieszczanych w piśmie naszém 


i innych tutejszych, wiedzą już czytelnicy, że tegoroczny jermark na 


wełnę:.w Warszawie nie może się liczyć do arcy-pomyślnych, mia-, 


nowicie jeśliby, za punkt wyścia do. ocenienia jego rezultatów, wziąść 


nadzieję i uprzednie, rachaby producentów naszych; prawda, że te 
poniekąd usprawiedliwione były, wielkim upadkiem owiec w. ciągu 


ubiegłćj zimy i wyczerpaniu zapasów wełny na wszystkich bliż- 
szych mas targowiskach. Już.obrot targowy na Wrocławskim jar- 


marku tegorocznym,” wskazał że utworzyły się jak zwykle-dwa prze- 


ciwne obozy: kupujących, którzy działają na obniżenie ceny wełny, i 


przedających, którzy starają się podbić ją jak najwyżój; ale tym ra- 
zem obie strony uporczywie stanęły przy dowolnie naznaczonćj nor- 
mie swojćj, od którćj żadna z nich. odstąpić, nie chciała. „Z tego, 
uporu taki był skutek, że ten. tylko sprzedał, kogo. gwałtowna 
zmuszała konieczność i kontentował się dwa lub. trzy-talarową na 
centnarze podwyżką nad ceny zeszłoroczne. Podebny był przebieg 
rzeczy 1 na naszym tu jarmarku. , Pierwszych dni kupcy | przeyia- 
dyweli się o cenach, a widząc że je podniesiono znacznie, całkiem 
wstrzymywali się od zakupów, tak że żaden nie spytał nawet ió; 
wełnę. Dopiero w parę dni jut- po; przedłużonym terminie jar-- 
marku porobiono różne zakupy, ale po ¡cenach zeszłorocznych, 
lub dwa talary do pięciu najwyżćj, naddatku, a nawet kilka ; partyj 
sprzedano niżej ceny zeszłorocznćj. Ci więc najlepićj wyszli, którz 
wełnę sprzedali w domu, na kontrakt, bo pobrali nieraz 10, 12 i I 
talarów wyżćj jąk. poprzedniego lata. ! 

f- A roku dowieziono wełay na jarmark w Warszawie pu- 
dów 20,998 (cent. 8399), , A że w roku zeszłym było wełny pudów 
16,612 (cent. 6645), więc w tym roku więcćj o pudów 4,386, (1154 
cent); w porównania za z rokiem 1844, w którym dowieziono centq, 
14,231. okaże się ubytek więcćj niż połowy dowozu. Na zmniejszenie, 
to wpłynęło ustanowienie osobnych jarmarków na wełnę w Kaliszu, 


| Płocka i Suwałkach, które miewają po pałę tysięcy cent. dowozu. 


„. Wymnycie i uprawienie wełny w tym roku, mianowicie słyn- 
niejszych owczarni, było doskonałe i zagraniczni kapcy wielce tóm 
do nabycia zachęceni b li; drobniejsze partye także 'starannie wymy- 
te były. Włos nie wszędzie jednak równy, to jest nie. wyrosły dobrze, 
skutkiem złego przezimowania, dla braku paszy lub nie dobrój. Do 
przyczyn: zewnętrznych, prócz wad jakie kupujący w. naszćj «wełnie 
wyszukiwali, a Wszystko de obniżepia.„gpny przykładających się, za- 
liczyć trzeba zniżenie ceny na jednocześnie prawie odbywającym się 
w Berlinie, jak i na poprzedzających nasz jarmarkach Wrocławia, Szcze- 


— 4 


cina, Poznania i innych, gdzie ceny zbliżyły się bardzo do zeszło- 
rocznych; zniżenie także adżio od pruskich pieniędzy z 14%/, na 4%" 
pCt wielce na uwagę zasługuje. => ; » l 
* "Piękniejsze partye, doborem run i ilością się zalecające były 

z owczarń: P. Ostrowskiego z Maluszyna i Orsetegę z Oporowa, p. 
Roezlera z Pacyny, p. Rembielińskiego z Krośniewic, p. Grabowskiego 
z Łęki, Ludw. hr. Krasińskiego z Krasnego, p. Skarzyńskiego z Łaniąt. 
Najcieńsze wełny z wysokopoprawnych owiec dostarczyły owczarnie 
Chełma, Krośniewic, Żytaego, Żelechowa, Grochowa, Krasne i inne. 
Kupowali najwięcćj: Krajowi fabrykanci, Fiedler ż Opatówka, Moes 
z Pilicy, Sztumpf z Tomaszewa, Rephan" z Kalisza, wiela drobnych 
fabrykantów z Łodzi i Zegrzaz z zagranicznych kupców, Freund, Lands- 
berger, Friedlender z Wrocławia; Leipziger, Urbach i Moszer z Berli- 
na; Skiermunt i Zachert z Cesarstwa. ch 

Ceny były I 
dają. Wysoko cienka, centnar 132 fun. 110 do 128 tal. Cienka 93 
do 110 tal. Średnia od 78 do 96 tal. Poślednia od 65 do 79 tal. 

Jakkolwiek strzyża tegoroczna nie mogła być obfitszą od ze- 
szłorocznćj i runa równiejsze, zawsze jednak i producenci i kupcy 
7 warunków jéj zadowoleni byli. 

Tryków krajowych nie wiele kupowano, choć były, piękne z 
Chełma, z Serok, z Belna, z Pass.i z Bożćj Woli. Zagraniczne spro- 
wadził p. Stein i p. Eckstein i tych kilkadziesiąt sztuk sprzedano. 


ZBOŻE 


Gdańsk, 26 Czerwca. Na targu poniedziałkowym londyńskim 
pszenice -tak krajowe jak i zagraniczne podniosły się o nowe 2 do 
3 szyl, na kwarterze, przy ożywionym obrocie interesów. Pogoda 


w Angiii zmienna, zasiewy jednak ozime dobrze wygiądają. Główne 


zakupy miały miejsce na rachunek Francyi. 
W ciągu tygodnia przybyło do Londynu: 
á bobu siemię lnia. mąki. 
pszenicy jęczmienia owsa grocha ' i rzepak- centnarów 
z kraju 5321 1469 _ 1828 4514 ve 34961 
z zagranicy 4002 1600. 9629 1830, i: „14045 13349 


Targi szkockie, irlandzkie i prowincyonalne zamknęły się z pod- 
wyższeniem i wyraźną ku dgjszćj podwyżce dążoością. 
"We Francyi dla nieustających deszczów rzeki na nowo wylały 
i nójłyzciejsze płaszczyzny są pod wodą. Z tego powodu ceny z ka- 
zdym dniem przybierają, a rezerwa mąki w Paryżu zmniejsza się. 
"W Hollandyi, Hamburgu. i wszystkich morza Bałtyckiego por- 
pęd rj wciąga tygodnia od 10 do 20 gułdenów na łaszcie się 
odniosły. 
: Na naszćj giełdzie ruch był lepszy, a spekulanci więcćj do in- 
teresów okazywali ochoty i odwagi. Znaczne partye na export do 
Anglii i Holłaudyi zakupiono i 600 łasztów pszenicy na giełdzie z rąk 


do rąk przeszło. 
korzec warsz. 


Płacono za łaszt wagi funt. hol.  guld. prus. ro sr, k. 
Pszenicy _ od 118 do 126 630 — 765 T 10 8 63 

» 127 — 130 800 — 870 8 864 9 66 
= 130 — 131 840 — 9024 9 31% 10; 3% 
Żyta 115 —- 122 615 — 655 6 934 "7 38% 
Siemienia 10 — 114/, 410 — 520 4 625 5 86 


Czas mieliśmy najgorszy, zimny, £ ciągłemi ulewnemi deszcza= 
mi i z różnych miejsc przychodzą wieści. o ukazojącćj się rdzy i in- 
nych klęskach w pszenicy. nøkt: 

Toruń przebyło: pszenicy łasztów 625, siemienia 27, belek s0- 
snowych 32391, dębowych 2107, bali łasztów 309, cynku centn. 844, 
maku centn. 10. 

Kursa zamian. Londyn 202, Hamburg 45*/; Amsterdam 1024. 


Alecander Makowski et Comp. 


następujące mnićj więcćj, o ile dokładnie określić się 


DOM KOMMISSOWO-EXPEDYCYJNY* W ŁOWICZU - 
Na. Bauhofie egzystujący, zamówił za granicą następujące zboża 


do siewu, a mianowicie: : ps n i 
Krzyce: Probstejską, Amerykańską i Kempińską; Aogielską 
szenicę krzewiącą się nadzwyczajnie; Chimalajski zimowy jęczmień 
i rzepak. Bibicz zwany, wielko ziarnisty. 5 
Doskonałe zalęty tych zbóż są po„Đajwiększéj-części już: znane. 
Zamówienia na takowe przyjmuje powyższy dom, 


„KURS GIEŁDY - WARSZAWSKIEJ. - 
i 4 ż ! 
Dnia 20 Czerwca (2 lipca) 1856 r. | ATOM 44> IE, p 


L WEXLE. 


Beriin.100 talarów ooe + » ni ja M. 92/10 —|7 
Gdańsk 100 talarów . . . . „ 18M. | 92/55 —|- 
Hamburg 300 b. meki odiv «+ (8 M, | 141/60 —|— 
Londyn. 1sfant sterlin „.. c, ++ 18 M. 630 6128 
Lipsk 100 talarów . ./«./.0. » ]8 M. zu sp |= 
Moskwa. 10Q rub. sr. „ «+... |1 M. | 99/75 | 9050 
Petersburg > ditto «+ «0.040. . |4 M. |100/— —|— 
Paryż 300 franków |. zin, f2 Mie | 0014980; | cj 
Wiedeń 150.młr. sow0.0woi00 JAM | 93160 afi —|— 
Wrocław 100 talarów . . . ; os [2 M. rus KJ śmidn 

2 MONETY. 
Pół-Imperyały Rossyjskie . . á 6 5/16 515 
Holenderskie dukaty nowe . . < « - zp nor GEE” 
» » ; stare ważne . . d = |an —|— 
Frydrychsdory Pruskie . ... - + "++ |==|- |o—|— 
Rossyjskie Assygnaty . . . + + +4 be =" 77 
Austryackie bilety bankowe za 150 zr. . | miT 4 —— 

| 3. PAP PERY: 
Obligi Skarbowe za 100 rub. sr. 83/98 83|13 
j kuponu 407, .0. . 4... LA s 1 
Listy zastawne białe II okresu oprócz kup. (*)| —|— rla 

gberi » MI » za 15 r. sr. 14/71 14/68 - 

Obligacye udziałowe . . . . . na 300 złp. ACE e 
Obligacye cząstkowe . . . . . » 500 » -|= pa foia 
Certytikaty Banku lit. A. . . » 300 » LIB 00 LA E i 
» ¢ » B. "PY: 200 » 1=-1 zązł — | am 
Dowody Komissyi Centr. Likw. za 100 » —|- | 
100139 100114 


NowaRossyjska pożyczka z 1854 50/, oprócz kup. 


(*) Wartość kuponu od listów. zastawnych kop. 12, 4 


Od nowéj Rossyjskićj pożyczki rsr. 1 kop. 11*/, 


KURS GIEŁDY BERLIŃSKIEJ 


Dnia 30 Czerwca 1856 roku. f i 
PA P rE ROY żądają płacą 
Rossyjska 5ta pożyczka, nowa, 5°/ HA „ike. „1 T 
Rossyjsko-angielska pożyczka 5% . .. . „ |108 a 
Rossyjska 6ta pożyczka 5% ze + sius «|... |= | — 
Polskie Obligacye Skarbu 4% . . -..... a „|= | 83'h 
n Listy Zastawne nowe . . . . . o . 94/2 94 
» Obligacye 500-złotowe pais . .„ . „| 88 — 4 
Certyfikaty B. P. na Oblig. cząst, lit. A. 300 złp. | — ; nove i 


» B. 200 w 


l e ; - ę s p 
W drukarui Gezęty Warszawskiój.— Wolne drukować. — W Warszawie d. 20 Czerwca (2 Lipca) 1856 r.— Starszy Cenxor, Radca Honorowy, T. Hertz. 
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